
ABC - NOWINY CCmiEKWE Sr ir 5

Współpraca Kupiectwa ze Związkiem Polskimi Pyr. Dobrowolski cociszleń upijał
W a ln e  z e b r a n ie  b r a n ż y  s p o ż y w c z e j

Atak p. Mierzejewskiego na „
Dnia 16 b. tr. odbyło się W alne się sprawą „A B C ", usiłując tw ier 

Zebranie branży spożywczo - ko- dzić, że nie należy popierać ABC. 
łonialnej przy Centr. Zw. Det. Humorystycznie wprost brzmiały 
Kup. Chrz. R. P. p . wiceprezes argumenty p. M ierzejewskiego, ] mu". 
De Carton odczytał obszerne spra gdy dowodził, że kupcy nie mogą 
wozdanie z działalności ustępu- dawać narodowo - radykalnemu 
Jąeegc zarządu, na którego czele pismu, jak .„ABC" sw ego popar- 
atał p. Rudzki. jc ia , gdyż radykalizm „A B C " jest

W sprawozdaniu poruszono o* groźny dla posiadaczy ziemskich, 
gólną sytuację kupiectwa poi- Na czem to niebezpieczeństwo

Ł ó ż k o  w  gabinecie dyrektora

rzecz Związku Pol., czynnej z nim długimi i charakterystycznymi zezna

W  czwartym dniu sensacyjnej roz-1 starczył do gimnazjum materiałów 
prawy przeciwko dyrektorowi żyrar-1 drzewnych na sumę kilku tysięcy zło- 
dcwsklego gimnazjum, rozpoczął się! tych. Gotówki w ę  mógł dostać.

chciał wobec tego otrzymać od osk
współpracy i prenumerowania or­
ganu Związku Polskiego „A lar-

„ Z i a t y  n a m io t"
w C a fć  C lu b ie

W  dn iu  d z is ie jszy m , t. j .  w  żonym

niami uczniów i uczenie wspomnianej 
szkoły.

Zasadniczo zeznania te, dotyczące 
pokwitowań za wpisy, nie wnoszą do 
sprawy nic specjalnego.

Św. Demel były kierownik, jeszcze 
4-klasowe?o wówczas gimnazjum, 
zaraz po wojnie, zeznaje, iż widział 
oskarżonego Dobrowolskiego w okre­
sie wyborów często nietrzeźwym. — 
Stosunki prezydenta Orlika z oskar- 

bvły bardzo
akiego uwzględniając przede polega, p. M ierzejewski nie wy- sob o tę , p u b lic z n o ś ć  s to łe czn ą  Dalej stwierdza, że stanowisko Do-
wezystkim bolączki branży, jak tłumaczył, lecz występował bar- sp o lk a  w sa la ch  d a n c in °o -  browolsklego, jego pedagogiczna
sprawę reglam entacji handlu, dzo ostro przeciw w szystkim , Wych  C a fć  C lu b  m iła  n iesu o- d7.iała,no^  iako dyrektora szkoły obo
polityki cen. sprawy podatkowe sympatykom ..ABC' znajdującym - d zian k a . O lo  o b o k  d a n cin g u  kładYt^pod ° każdym^* ? Z 7 e m -

silnie podkreślając dążenię do się na sali. W ywody p. Mierze-1 rozb iry  zostan ie  „ Z łc t y  na- tymczasem zachowanie się jego mo-
unarodowienia handlu. j jew skiega w yw ołały  w tsonse- m io t"  — n o w e  sch ro n isk o  d la  wpływać raczej destrukcyjnie.

sekretarze Skłodowskiego weksle. Po 
wielu trudnościach ze strony tego 
drugiego dostał na niewinną sumę 
weksle rodzicielskie (czasem wysta­
wiane zamiast zaplatv czesnego przez 
-odziców uczniów). Po pewnym cza­
sie weksie zostały zaprotestowane, 
a dyr. Dobrowolski oświadczył, iż 
» feksli Skłodowskiego nie będzie pła­
cił.

Osk. Skłodowski twierdzi, ze były 
przyjacielskie.! to jegc prywatne weksle, na co 

' Guitgłas odpowiada, że ani grosza 
Skłodowskiemu nie pożyczył nigdy.

Dyskusję rozpoczęto po spra- kwencji tylko wesotość i groźna 
wozdaniu. Podkreślono w niej retoryki.
niew łaściw e ustosunkowanie s i ę ; Przy wyborach nowych władz 
Zarządu Centralnego do postula- zostały zgłoszone dwie listy. Jed- 
tow i potrzeb spożywców i medo- na z ramienia Zarządu Gl. bez 
magania hurtu polskiego. Spra- kandydatury p. W Rudzkiego, 
wozdanie zarządu p. Rudzkiego druga z sali z p. Rudzkim na 
nie bnuziłc żadnych zastrzeżeń. ] czele. Do władz Koła został wy- 

Niewłaściwy ton do dyskusji brany Zarzad z pp. Rudzkim i De 
wniosło przem ówienie niejakiego Carton na czele, 
p. Edwarda śm iecińskiego, który

D y r e k i o r  i m ł o d z  e ż

wypłacanych mu poborów były wy­
pisane na 50 zi mniej niż się nale­
żało. stwierdza, że pokwitowań tych 
nie otrzymywał przez dłuższy c iu  
a wreszcie po ich w> dostaniu od 
Skłodowskiego ze względu na wa­
runki w jakich io się odbywało nie 
odczytał ich treści. Na marginesie 
należy zaznaczyć, iż św. cieszy się 
na terenie Żyrardowa nie poszłako- 
waną opiną i rodzice jego uczniów 
twierdzą, że są duinni z tego, iż 

7 dzieci ich mają tak dobrego nau­
czyciela.

O dyrektorze Doornwolskim mó­
wi, że praca jego w pierwszym ro­
ku nie była inna niż w normalnych 
szkołach. Po tym zauważył pewu*. 
fakty, ktróe wediug niego nie 
licowały z pojęciem hQjiorn~. 
Będae wówrzas zastępcą dyrektora 

. podał  się do dymisji .Po tych ze- 
n a u c z y c i e l  n ń ł ł ó r s  jrn fta in -

liczn y ch  g ośc i d a n cin gu  C a fe  
C lu b .

C z y | e  w e k s l e ?
Dalej zeznawał św. Gutgl&b, ,Do-

T y lk o  P o la c y  m o g ą  o tr z y m y w a ć
Stypendia na fachowe szkolenie

w  tia n tslu  z a g r a n i c z n y m
Powołana do życia Komisja Sty- 

W wolnych wnioskach przema- jpendiałnej mająca na celn akoordy
Wystąpił z pretensjam i wobec wiał p. Saturnin Glinicki. d z ia - ' handTu^zIgromćzne^l^^usunra, te 
»>ABC“ , ie  „zanadto zajm uje się łacz narodowo • rai.ykalny na te- j praktyka ta odbywać się będzie w 
sprawami kupieckim i". ! renie Centr. Związku, obszernie Warszawie, Gdyni i ośrodkach prze-

Całe niepoważne wystąpienie om aw iając rolę i znaczenie Zwią-
P- Smiecinskiego zgromadzeni zku Polskiego w akcji unarada- ____  _
P^Tyjęii jako próbę obrony poli- wiania życia gospodarczego Pol- diuro odpowiadać muszą wielu wa 
łyki p. M ierzejewskiego, przed ski. Mówca zgłosił jednom yślnie j runkom. Warunki te jednak dotyczą 
®łu3znymi zarzutami ze strony 
„A B C ".

Również p. M ierzejewski zajął

mysł<mvcb Będą one płatr.e w wy­
sokości 150 zł. miesięcznie.

Kandydaci do otrzymania stypen-

dą także żydzi. Cała więc r.kcja bę­
dzie nie lylko niecelowa, ale szkod­
liwa.

Polski: bowiem nie odczuwa za­
równo w handlu wewnętrznvm. jak 
i zagranicznym braku kupców ży­
dowskich. wprost przeciwnie odczu­
wa ich naon.iar i zgubny wpływ. 

Nonsensem więc będzie udzielanie

Pc przerwie zeznaje
ie

sekretarz przy regulacji pensji po­
trącał zawsze komorne mieszkania 
nauczycieli zamieszkujących dom, 
własność magistratu, było to przy­
jęte. Św. Płazie potrącił raz dwu­
krotnie to komorne. Na zapytanie Pewełacyjne zeznania satada św. 
prokuratora odpowiada,  ̂ i e  stosn Tomaszewska radna miasta* uyrek 
nek dyrektora do młodzieży byl nie , o r  u p j ja j s ję  c o  dzień — nawet Z 
zawsze takim, jakim być powinien g,mnazjum posyłał po wódkę, dy-

/naniach nastapiła półtora godzin- 
gimnazjum Płaza. Okazuje się. ze ^  plzerwa ch:adow*>.

„ M a c ie  ła d n e  
d z i e w c z y n k i ? ”

  zaznacza, że niechce tego dokła
dnie sprecyzować, bo sam miał tyl­
ko dr czynienia 'z młodzieżą męską 
i mógłby mówić tylko o stosunku 
dyrektora do uczniów.*

B e z  k w i t ó w

przyjętą przez zebranych rezolu- i wykaz»atcenia ogólnego i zawodowe 
i - , _____ . „ i i  fcl, .  i łtd- Nłe wspomniano nłe jednak o na­

cję, wzyw ającą ogół kupiectwa rodowości. Należy więc przypusz- 
do stałego opodatkowania się na eaać że stypendia te otrzymywać bę- wać.

Ciekawe i rzucające wiele światła 
na toczącą się sprawę były zeznania 
pana Przybyszewskiego, nauczyciela 
gimnazjum — polonistę. W swoim 

żydom jakichkolwiek ulg i uatwianie j c-,asie przesłał 142 zł. do ginu. izjum ^ ‘ kóńczy^swe zezmmia
im w ten sposób nabycia kwalifika- i mia! otrzymać kwit — jednak go . 
cii zawodowych. I nie otrzymał. Jedynym dowodem, że

Organizacje kupieckie winny ener-1 pieniądze wynłał był odcinek pocz- 
gicznie przeciwko temu zaprotesto- ; towy. Do ksiąg kwota nie została

rektora ocłwnżonc do domu pija­
nym... ..macie (adr.e dziewczynki? 
— to przyślijcie mi je...“  — otc bi­
lans opinii jaką się cieszył Dobro­
wolski. dyrektor koedukacyjnego 
gimnazjum, placówki oświatowej 
mającej wychować przyszłych oby 
waieii kraju. Podczas wakacji ka­
zał sobie do gabinetu wstawić łóż­
ko... te rzeczy hyly poruszane na 
radzie miejskiej. „Na potwierdze­
nie moich zeznań mogę postawie

„ W ó d k ą  p ił  s z k l a n k a m i ”
i wciągnięta. Poza tym pokwitowania

I ;  II icm . P. P. przy ul. Kapu­
cyńskiej or. 19 zgłosiła się Emilia 
Domańska, ' łat 24, służąca, zam. 
przy ul. Freta nr. 18. i zameldowała, 
że Władysław Kałuski, lat 22, zam. 
przy ui. Kapitulnej nr. 5, od dłuż*

' SOBOTA
,, 8,ł ł  ****** ranne- e80 Gtmna
igyka *40 Muzya» i płyty) tąp Ozien 
iWh 1 15 Muzyka i płyty) 800 Audycja 
d la  « J tó i

VU5 Audycja, d) atfiół... »  40. I6s»rt .-dGrieą d ru g a  eui.ta .Peei Gynt* i płyty i '  
U frż  Czas l rtjnal 12 03 A u d y « ja  połu  
d n iow ą *

U  30  W tadom uacl cuaptąjaroza 15 4i> 
J a k  zabaw a -  to  zabaw a”  -  ani n r 
w atow a  a u d yc ja  dla d z ieci lSSo Puaa 
dank a  iż  0C Felieton  tT 15 R ecita l tor 
teu ianuw y Celi) Guusseau 1800 W iado 
— u*n ejyjr 1810 Pogadanka 18 16
P iosen k i w w yk  L ucien ne B oyer i pły 
t e  i lf. 55 A u d y c ie  o  la wsi 1900 A udy 
c ia  dla P olaków  za eran icą  t950  P o * »  
d a n k a  20 00 ..K w iaty p olsk ie”  -  K on  
e e rt  aa*5 dz ien n ik  20 55 Pogadanka 
2 ,  f i  W ielka w ieczorn ica  taneczna 
T ransm isja  i  P łocka

N A JC IE K A W S ZE  AUD YCJE 
15.45 Karnawałowa audycja t o  

fortepianowy Lenidzieci.
17.15 Recital 

Gouaezz.
Zl.O# -  ŁOt 

im e m
Wielka wieczornica

W A R S Z A W A  O  
1300 Koncert s płyt *4*0 Koncert 

pop u la rn y  i p ły ty » 1400
15 10 W iadom ości r-Jorttw : 1515 10U0
taktów muzyki w wyk Zesp i l  natiio 
Ilia to 00 d y r y g u je  A -iu i T oscam m
• p ły ty i tuoo M uzyka lekka z p ły i IU55 
i y o e  ku lturalne 22 00 „L itera iu re  mo 
Jej iony* — op ow iad an ie  W K osiakie 
w icz e  i ?  15 R ecita l łoru ip ien ow y J W y 
• ock ie i • O chlew skieJ  2300 rrrn sin isle
*  balu  U j l »  InZyn iem  W odnej snicna 
czerw P oiitec iiu ik i W arszłw zk iel

A U U Y C Ja K R O r K O fA L O W S  
W  00 i  D ziennik  2 P olsk i yecnttng 

Ra i od  zi«  •  pogadanka J p iosen k i i  
192o roku  % Praw® k o b ie t , w Pol®ce -  
P t ą z l i n M  w  język u  angielsk im ^ c 
łtwicty puiskia 6 „P esnt poddnsie -  
K u r z u  s isrok w ieck l 1 S esP *1 n e e r y k -  
jtcw aleW ieeo

A l lC t C lB  Z A G R A N IC Z N E
H U  W tedeA. „T an cerk a  Fanny 

• łer" -  op eretk a  Straussa 
*i oo Rzym. .A n d rz e l C h e n ie r - — e p e - 

ra  O iordana  
» 1 5  B-nk^bia n a m . Festiwal B eetn o- 

Wena
** 15 Laksem nurg. K on cert f ly r J c r ie z -

ny, B udz Colette Cras-Tansman t Alek- 
ten^-o Tansmane łfort)

NIEDZIELA
8.00 Cza* t pieśń**. 8-05 Dziennik. 8JJ 

Audycja dla wsi, 9.0C Nabożeństwo *
zośclola Matki Boskiej Zwycięskiej w
LMdzt. Po nabożeństwie o!, godz. 10J0:
Muzyka * płyt. 11.30 Felieton inortov:>.

11.40 Reportaż 11A7 Czas t iernu,. 
r203 Poranek symfoniczny w wykona­
niu Orkiestry Symfonicznej FtL-s.rcoril 
Lwowskiej pod dyr. St. Aledzińskiego.

18.00 Przegląd kulturalny. IjJ.lO 
tac" — wy iąU.k z powieści A. Dygaslń- - .
skiego. 1380 Muzyka obtadowa. 1*45 czasu maltretuje ;ą, wymusza
Audycja dla v t.. 15.45 Audycja dla dzie- jąc pieniądze pod groźbą rewolweru, 
et. 1685 Z fmrdńw północy. Popularna Domańska opowiedziała, że Kału- 
muzyka skandynawska 16.45 -Amelcia i gkiego poznało w kwietniu r. ub.
^Wków7 Z^tolf“ re^tS Mielsklegor0w * * «  ko'eża" k« Marię Witew-
PtnŁku. 1980 Oryginalny Teatr Wyo- fhjĄacą. Po kilku dnjach zu&jo-
brażnl: „SiuZbisw" - słuchowisko l. w^.ei Kałuski -"jznał az.ewczynię
t u n o j n . . . u d s .  iJ w iL . J Le- miłą# i zaczął bywać w .Mieszkaniu, 
•zczyńakiogu. B, Bonaektol -  E. Bogu-.ń- 2 e  ślubem zw(3 cał jednak, gdvi 
skraj 1985 ś-luzyka taneczni vPłyty), zniild,)wał sie l»v  ora*v rorl/fenriia 
20.40 *tz--tl4d polityczny. 2080 dzienn.k. ?  ‘\C*\ 1 “ dziew ie
818P Wiwemofci * Mzri *nv zj 15 „Ta- „ narzeczonej wyłud/aJ pieniądze 
jod" w oprać. Wiktor® Budzyńskiego. na Peanie, to na inne drobne
2380 itnec,”  Paderewski: Pl.-ł.cąo es- wydatki związane * przyjęciem do 
moll. W wyk J. Turczyńsklego 2380 pracy. Koleżanka Domańskiej. Cecy- 
Muzyka taneczna (płyty) 2380 Dzień- Rutkow*ka Jat 32 służąca, zam.

rh« „ w ; “ ' w  j s s  Kałuski otrzymał posadę.
Kałuski przepracował (eden dzień 

1 więcej do pracy nłe stawi) .lę Za­
pytany przez Domańską dlaczego 
porzucił pracę odpowiedział, że nie 
odpowiada mu bo może utracić zdro 
wie. Gdy K&łnski nadal żądał od 
narzeczonej pieniędzy odmówiła mu. 
Wówczas Katusk; wydobywał z kie­
szeni rewolwer oraz szpadrynkę. 
Mad! je na stół i groził zabiciem. 
Domańska sterroryzowana w ten 
sposóh oddawała mu pieniądze. 

WARSZAWA ll I w  czerwcu wyjechał na letnisko
14.45 Koncert Londyńskiej Orkiestry Miedzeszyna, nie mówiąc nic Ka-

Terrorysta maltretował narzeczona
w ym uszając od niej pieniądze

strekcja Polski 
francuskim.

NAJCIEKAWSZE AUDYCJE
12.01 Poranek symfoniczny.
13.30 Muzyka obiadowa.
15.20 Słuchowisko wiejskie.
17.0C Koncert rozrywkowy z Pio- 

cłuu
21.00 „stuśbUta" — słuchowisko 

Jerzego Szaniawskiego.
21.15 „Ta-JoJ- — wesoła audycja 

os Lwowa.
22.00 Wariacje es-moU L Paderew­

skiego — gra Józef Tnrcryńskt.

fę w jej kierunku. Na wszczęty 
alarm Kałuski zbiegł, grożąc zemstą.

Kałuski dośi* często mówił Do­
mańskiej: „Siedziałem za policjan­
ta, posiedzę i za ciebie".

W dniu wczorajszym Kałuski 
spotkewary Domańską na nf. Freta 
zażadał oddania uszczędności. I)o- 
n ąiiska odmówiła 1 poczęła uciekać. 
Ten nie chcąc robie zbiegowisko zs

przestał poścign. Domańska obawia­
jąc się Kaluskiego powiadomiła o 
wszystkim pOiicję

Kałuski jest na terenie Starego 
Miasta znanym awanturnikiem. Za­
wiera on znajomości ze służącymi i 
obiecując ożenek wyłudza drobne 
oszczędności.

Za Kałuskim, który ukrywa się. 
policja wszczęła poszukiwania.

.,Dvrf ktor DobrowolsM pił a 
mnie wódkę szklankami" — zeioi. 
je św. Gawrysiowa właścicielka re 
sta u racji w Żyrardowie — „ostate­
cznie został nie zapłacony rachu­
nek wynoszący kilkadziesiąt zł."

„Faktycznie nie regulowałem ra­
chunku — tłómaczy się osk. — bo 
sędzia śledczy zabronił mi utrzy­
mywania stosunków ze świadka­
mi."

Prokurator — mógł pan przesłać 
pocztą.

Tak. ale nakaz sędziego śledcze­
go chciałem wykonywam dokład­
nie...

Dalszy ciąg rozprawy w piątek.
(a  pr.)

ABC a p o r t o w e

Mec* zapaśn izy Polska ™ Niemcy
Sylw etki naszych przeć w n ikó w

Symfonicznej ipł.). 16.00 Felieton. 16.10 Ten odnalazł ia iednakZespól „achr-immta". 22.00 Muzyka ta- »u»Kiemu ten nunaiazf ją jeanas
oeczna (płyty).

AODJCJI KROTKO!ALOWB
1. Dziennik. 2. Chwilka dla dzieci. 8. 

Pieftni w wyk. W. f ozińaklej. 4. Gawę­
da. 5. Utwory kameralne. 6 Humoreska 
E Mataczewskiego „Wielka bitwa na­
rodów". 7. Muzyka salonowa w wyk. 
zespołu A. Furmańsklego.

AUDYCJE ZAGRANICZNE
15.15 Florencja ..Dziewczę z zachodu”

— opera Pucciniego itr. z Genui). 
ll'ró Mediolan. Koncert symfoniczny z

Teatro AdJiano.
19.10 Monachium- .Xor*ley" — epara 

Pfitznera.
19.15 SztutgarL .JSemsta nietoperza

— operetka Jana Straussa.
19,45 Kolenia. ..Koc w Wenecji" — o- 

peretka Jana Straussa.
29.10 Budapeszt. Wieczór operetek. 
2U0 BrnkMla franc. „Samson 1 Dall-

la- — opera Sjlr.l-Saensa (tr. z teatfu).
21,30 gtrasknrg. -Gilette de Narbon- 

ne" _  operetki Aucira. „
32 (» Lendyn Reg. Niedzielny koncert 

symfoniczny.______________________ _____

Notowan a giełd warszwaskich
GIEŁDA IBuZOWAG i Ł Ł O A  P I E H ł Ę Z N A

Dewizy; Holandia 295.90; Bruksela 
89.75; Udańsk |0ęt.00; Kopenhaga 
518.45; Londyn 26.53; Nowy Jork 
(kabel) 5.27; Oslo |33.25; Paryż 
17.42 Praga 18.52; Sztokholm 
c 6.8£t Zurych 122.85,

Pozycirth 3 proc. prem. Inwest. 
'^1 «m. 82.00; łl-ej em. 82.50; dola- 
rówka 43.25 — 43 0C; 4 puic. poż. 
konsolid. (większe) 67.75; (drobne) 

 ̂ ’ pól proc. wewn. państw. 
*"=00; ;p 0 I0C zl.) 64-25 ; 5 proc. kon- 

68-25 ; 5 proc. kolej, konwers.
07.00.

Listy zastawne: 8 proc. Tow. kred. 
przem poi. funt. 77.25 (w proc ) ;  8 

z'emskie dolar. gwar. kupon 
34*84; 4 i pól proc. ziemskie seria 
V 62.25 — 62 0o — 62.50; 5 proc. 
/ 72.75; 5 proc. Warszawy

-  70.50 _  70.25; 5 
proc. Lodzi (1933 r.)) 63.00 —63.25.
Toŵ fLk, 8 ' ' I 7*00-* Warsz.
30 7 5 - t,,*Cui<r,! 36 50 Węgiel
5 5  V,.' c ta?5 I,n 70.00; Ostrowiec 
^ 0 . Starachowice 39.25 —  19.75-

ciąglc nachodził. Domańska wyjecha­
ła nadepnie do rodziny, lec£ I tu nie 
miai i spokoju.

Niedawno Kału&ki korzy jąc, 
że Domańska jest sama w mieszka­
niu przyszedł w towarzystwie kolegi 
1 zażądał pieniędzy na papier poda 
niowy. W tym momc.ieie weszła ko­
leżanka Domańskiej Rutkowska. Gdy 
dziewczyna nie chciała dać pienię­
dzy, Kałuski wydobył rewolwer i 
groził zabiciem. Pjwstrzymał go je­
dnak kolega. Kałuski następnie zwró 
cit się do Rutkowskiej i ze słowami: 

cię teraz zabiia!”  skierował lu-

W Chorzowie rozegrany zostanie 
w najbliższą niedzielę międzypan 
stwowy mecz zapaśniczy Polska — 
Niemcy. Goście wystąpią w najsil­
niejszym składzie. Oto ich kariera 
sportowa:

Adam Muller, mieszka w Lampert 
hełm (Nadrenia). Jest mistrzem 
Rzeszy, liczy lat 22, walczył w re­
prezentacji Rzeszy z Austrią i Cze­
chosłowacją, 
wanie swoje

wygrywając 
walki.

zdecydo-

Ehrl, Jesi, zarówno jak Brendeł, u- 
rztdnikiem magistratu w Mona­
chium.

Fritz Schafer jest mistrzem Eu­
ropy w obu stylach. Liczy 26 lat, 
został po raz pierwszy mistrzem 
Rzeszy w r. 1934. Kontuzja uniemo­
żliwiła mu starty w następnych la- 
tach, a dopiero jego występ na Olim 

j piadzie zakończył się zdobyciem wi
cemistrzostwa- Schafer jest rów- 

. i  n’ e* urzędnikiem komunalnym, 
Jakub Brendel, nr. 1907. zamiesz-: pracuje w magistracie w Ludwig- 

kuje w Norymberdze. Zdobył mi- j shafen. 
strzostwo Niemiec w latach 1929, 30,
35, 36 i 31, mistrzestwo Olimpiady 
w I.os Angeles, wicemistrzostwo Eu

Kurt Schroder, lat 26. nie wybijał 
sie specialnie. gdyż na przeszkodzie

ropy w r. 1930 (w stylu wolnym) w 
r. 1937.

W wi W  lekkiej nastąpiła zmia­
na: wbrew pi.przednim meldunkom,
do Polski przyjedzie jednak Wolf­
gang EhrS, który (wraz ze Sperlin­
gom) wywalczył dla Niemiec naj­
większą ilość zwycięstw w zawodach 
międzypaństwowych. Ehrl walczy 
jtrż 14 Jat, choć liczy dopiero lat 26. 
Na olimpiadacn w Los Angeles i 
Berlinie zdobył srebrne medale.

W  sprawie k ra d zie ży  szkieletów
Od J. M. Rektora Uniwersyte-1 czy, bowiem dla obeznanych z te- 

tu J. P- otrzymaliśmy następują- chniką macerowania jest rzeczą 
W związku z pojawieniem się j oczywistą, że kompletowanie i łą- 

w Nr. 40 (niedziela 6 . i l . )  pisma
„A B C " artykułu w sprawie rze­
komej kradzieży szkieletów przez 
woźnych w prosektorium przy

P,*enlca ;H'nolita 2"J 26 -  89 75; UliCy ,Ch^ bińdkie^ -  UPra8Zat”  
fbierana 2*76 - ‘- 9  25; łvt.» I <t °  zamieszczenie r.a zasadzie art.
21.2r —21 60, owies I st 21.60—22.00 21 i 22 Dekretu w przedmiocie 
II st. 20.00 — 20 50, jęczmień bro­
warny 2 0 5 O — 2 1 .0 0 ; lęLimicń
|9.25 — 1950: groch polny 24 00—
26.001 VICłoria IHJ>0 — £ 1.5 0 ;
"Ulu I u l r b i ę f K ' 14 7 6  I ń 2 6  / n u l
15.60 — 16.00. rzepak zimowy 55.00
—  6 6  0 0 ;  ieim 5 3 .0 0  —  6 4 . 0 0 ;  nepik 
umowy 51 00 — 52 00; lê  ,i 51.00 —
52 0 0 ; siem>e lniane basls orf pmr 
17.50 -  4K50. koniczyna czerw »uj. 
łOOilo-liflOO; Uonlczynr Nam 190.00 
210. mak niebieski 97,00 —
99.00, mąka pBL g. i 4500 — 47 50; 
g II 33 00 -  8500. pastewna |o.00
-  2C0 (;: iymia get. I 31*00 —
S4 50. gat. Ii J300 — 24 00: razowa
24.75 -  25 5O; otręby pszenne grube
16.75 -  17.25, średnie 15 25 -15.75; 
miałkie j6.2l -  15.75; żytnie ;3.25 
|3 75; makuchy imane A  00—2; 5 0 ; 
rzepakowe 17 75 18 26 śruta sojowa 
28 75 — 24 25, słoma prasowana (żyt 
ma) 7.26 — 7.75 siano słodkie pra 
sowane 1 1.0 0  — tlAO, prasowane
8.60 — 9.60.

tymczasowych przepisów praso­
wych z d. 7. 11. 1919 (Dz. P. R. F. 
Nr. 14, p. 186) następującego 
sprostow ania:

1. Nieprawdą jest jakoby „w  
prosektorium stwierdzono od ja­
kiegoś czasu ginięcie w niewy­
tłumaczony sposób części tru­
pów, na których studenci doko­
nywał i vćwiozeń“ .

2. Nieprawdą jest, ie  dwaj 
woźni prosektorium od dłuższe­
go czasu wykradali kości, prepa­
rowali je  w domu, kompletowali 
i składali szkielety poza zakła-
dfera.

J u i w samym założeniu tej 
w iadom ości tkwi błąd &as&doi- 
ce p ism o:

czeftie kości różnych osobników 
jest niemożliwe.

3. Nieprawdą jest. że policja  
prowadzi w tej sprawie śledztwo 
ceiem ustalenia, które z firm b y - ,

stał mu ciągle Scbweikert. Jest wi­
cemistrzem Rzeszy — oczywiście za 
Schweiker»em.

Lndwig Schweikert liczy dopiero 
lat 23, wałczy już od lat 13. Jest ba-

warczykiem, na Olimpiadzie w Ber* 
linie zdobył drugie miejsce, za co 
kanclerz Hitler mianował go ofice­
rem Reichsweńry. Jest w chwili 
obecnej najlepszym zapaśnikiem 
Niemiec.

Karol Ehret z Mannheim liczy łat 
27. Jest członkiem SSA „Siegfried", 
drużynowego mistrza Niemiec. Jest 
od kilku łat czołowym zawodnikiem 
wag półciężkiej i ciężkiej, w repre­
zentacji wystąpi jednak pr raz pierw 
szy.

Reprezentacja Polski wystąpi w 
składzie: Rukita, świętnsławski. Ślą 
zak. Szajewski. Krysmalski, Jaku­
bowski i Gwóźdź

Sędziować będzie C/ech p. Menslk, 
punktują Niemiec Steputat j Polak 
Cłruszka.

-XXX-

A n g l i a  z w y c i ę ż a
A m e r y k a  p r z e g r y w a

W  rozgrywkach półfinałowych 
mistrzostwo świata Anglia po-

konaia Szwecję 3:2 (0:0, 1:1, 2 :1) 
a Szwajcaria odniosła zwycięstwo 
nad Am eryką 1:0.

Ostatnie zm iany i przygotowania
przed I Zimowym Ra:dem Touring Klubu

Raid zimowy Polskiego Touring 
Klubu obudził duze zainteresowa-

ustalenia, k .ćre ,  firm b P  i S . S l :
ty odbiorcam i tych rzekomo kra- wych, które wystawiają swoje eki-

szereg cen-dzionych kości 
Natomiast prawdą jest:
1. Ze rzeczywiście w r 1937 

dwaj woźni Zakładu Anatomii
Prawidłowej zostali zwolnieni, —  — = . . . . . , . __

1 1 . 1 1 żnvcb. tak. zc juz dzis można po- 1 zwalają przypuszczać, ze będzie to
ale atało sję to na skutek slwier- ■ wietj?jec. ^e organizacja Raidu jeden z najciekawszych raidow 0 -
flipnia l„h ni»vr(f,1n„óni r(„ nra,■-v , stanie na WVSOkl«l pOZIOmie. ---------

w.arunki atmo-

p y  i  z a d e k la r o w a ły  
n y c h  u a g r ó d .

Z a p e w n io n e  z o s t a ły  n a  t r a s ie  p a ­
t r o l e  w o j s k o w e  p o g o t o w i e  s a n it a r ­
n e  i p o m o c  w ł? .d ?  r r z i  o c z y s z c z a ­
n iu  d r ó g  z  e w e n t u a ln y c h  z a s p  ś n ie

do R&stępuJąej ehdatni, jednak
g r a n i c :
Klasa Ftsp I Etap II Etap (II

1 48 km g 38 kmig 36 km/g
U 55 „  46 „  46 „

111 56 „  50 „  49 „
Jak widać z powyższej tabelki,

przeciętne szybkości na pierwszym 
etapie zostały utrzymane w do­
tychczasowych granicach.

Liczne zapisy do tej imprezy po-

dzenia ich niezdolności do pracy 
(jeden po przebytym ataku apo- 
plektycznym był nieczynny od 
lutego 1937 r„ a drugi — został 
zwolniony ze służby na mocy 
orzeczenia Komisji Lekarskiej 
w czerwcu 1937 r.).

2. Przeprowadzona przez Asy­
stenta Zakładu Dra H. ćdedziew- 
skiego szczegółowa rewizja ma- 
ceralorium żadnych braków nie 
wykazała.

Rektor

P o g a r s z a ją c e  s ię  
s f e r y c z n e  w p o s t a c i  o b t i t y c b  o p a ­
d ó w  ś n ie ż n y c h  i z a m ie c i ,  i m a s z a ją  
o r g a n iz a t o r ó w  d o  o b n iż e n ia  p r z e ­
c i ę t n y c h  w y m a g a n y c h  s z y b k o ś c i  u a  
d r u g im  i t r z e c im  e t a p ie  t r a s y  r a i ­
d u .

S zy b k o śc i te o b e ciiie  w y n o szą : 
K la s a  E ta p  I Etap U E ta p  IB

I 40 k m  g 30 km/g 30 km /g
«  50 ,  38 „  38 „

55 „  42 „  4? :
. Są to m in im a ln e  s z y b k o śc i p rz e ­

ciętn e o b o w ią zu ją ce . Za każdy k i ­
lo m e tr n a d ro b io n e jP ro f. D r. W  A ntoniewicz naar0D*0"e j szybkości, za- przystosowanych do jazdy terenn-

A ntoniewicz wodmcy otrzymują jeden punkt do wej -Lztkarh".

zgłosili

W

becnego sezonu.
L'diia* swój dotychczas 

między innymi:
P. kpt. Tadeusz Bronikowski, int 

Rychter, inz. T. Marek, J. Ja­
kubowski, J. Nowak, inż. W. Paje 
wski. inż. A. Kleiher, inż. B. Lu­
biński, nor. Saxl, Red. E Sokopp, 
a. Briesemeister, L. Borowik, MT- 
Kołaczkowski i inni.

Zapowiedziany j*est start zesV'Ota 
„Fiatków" „Simec".

Poraź pierwszy w raidzie samo- 
cł o? n-vv.ii weźmie udział wojsko, 
wysyłając szereg swoich wybit­
nych kierowców, ca tak dobrze


